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WIADOMOŚCI K RA JO W E.
W iln o , dnia 24 kwietnia.

D nia 22 t. m. . wszedł tu  grodzieński pułk '■'*&-* 
r6w  г yrnin szwadronów ałożony, pod dcwódziwem 
Póikowiiika i kawalera Turskiego. W chód swóy i cią­

gnienie przez miasto odbywał w paradzie z trąbam i i 
muzyką, w  obecności JW . H rab i W ittgensteina  , w ielu 
Jenerałów  i Oficerów. Postać ludu czerstwa i weso­
łą  , ubiór piękny , konie d o b re ,  porządek szyków , 
nay okazalszy czyniły widok. N azajutrz , również w  pa­
radzie, w yruszył ten  pułk wT dalszą drogę.

Dpia s 5 wyszły zląd do pow iatu  trockiego , d ru ­
gie bataliony odwodowe 26 i sggo półków strzelec­
kich g renadу er skich, pierwszy pod dowództwem Puł­
kow nika Michałowskiego , a 2gi Podpółkownika M i-  
szeheowa., ^Bataliony te ,  kwaterując w  mieście naszem, 
od dnia 2З marca roku  przeszłego ? razem z półkami 
s-wojemi , chwalebnćm zachowaniem się zjednały dla 
siebie powszechny szacunek i wdzięczność obywate­
li  tuteyszych.

K u rs  tu te jszy  : R ubel srebrny , 4 rub. 5 s k. ass.; 
i iu k a t  rub. ass i 5 zk. 92 ; Im peryał rub. ass. 43.

Nowogródek dnia 2З marca 
Tow arzystw o Dobroczynności P t tu  Nowogrodz­

kiego , idąc torem  ustaw  swoich, pod Opieką Naydo- 
broczynnićyszego M onarchy W szech Rossyy, w  dniu 
tym  otworzyło posiedzenia swoie. Po zagaieniu Sessyi 
przez  Yice P rezydenta  Tow arzystw a tego czytany 
był list Jmć-Pana, H rehorow icza adw okata Nowogrodz­
kiego , pisany do Podskarbiego Tow arzystw a Dobro­
czynności. Duch pisma tego w  nayczystszćy re lig ii 
oddany, przykładnym skutkiem dowiedziony, powsze­
c h n e j  się udziela wiadomości.

W ielmożny Podskarbi Dobrodzieju 1 
Listem  moim , jeszcze w  roku 1810 lipca 22 dnia, 

do byłego w  tedy  podskarbiego Tow arzystw a D obro­
czynności p isanym , postanowiłem sobie, w  m iarę po­
stępu  liczby lat w ieku mojego , zwiększać, jeśli będę 
w s ta n ie ,  coroczną moję dla ubogich o f i a r ę __ U i­
ściłem ten  święty obowiązek , aż do roku  18j ago , 
k tó ry  także z góry opłacony został., i  na to wydane 
m am  k w i ty .—  W  roku 1812 przeszedłszy pod znaki 
wojenne i p rzez  lat kilka w  odległych znajdując się 
krajach , nie oęuspiłem winnego do składki długu.

Dziś , gdy mi się jakaźkolwi^k wróciła sposobność;- 
z wielką serca mojego radością; pospieszam, lubo z u- 
śzczupleniem - innych moich wydatków , uiścić się 
z trzech  le tn ie j  dla wsparcia ubogich ofidry ; w y j a ­
dające zatem : Za rok д 81З,, rubli srebr. 26 

Za rok 1 8 14, r. s. 4 27
i йа rok 1815 do 18i 6 r. s. 28

w  ogóle rubli srebrnych 81 
M am  ukontentow anie odesłać do kassy Tow arzy­

stwa Dobroczynności P t tu  Nowogródzkiego. ,
Chcąc godnie uczcić pamięć szanownego f u n d a ­

tora Tow arzystw a , k tórego s tra ty  nigdy odżałować 
nie można , trzeba podwoić usiłowania w utrzym aniu 
domu ubogich. Stanie się t o , jeśli każdy przekonać 
się zechce , źe Tw órca św ia ta ,  ten od wieków po­
stanowił porządek moralny, aby ka^dy< miłosierny u -  
c z y n e k , tysiącem błogosławieństw i dobrych pow o­
dzeń nagrodzonym bywał, Niestracił ten, kto czast-* ' 
kę swojego majątku dał dla ubogich , jest niewido­
m ą  w  widzialnym ś.wie.cie ręka ? k tó ra  dług tych nie­
szczęśliwych sowicie wypłaca. Spokoyność w  życiu i 
m iłe przy  zgonie rozpam iętywanie są nowym przy­
datkiem nagród spraw ied liw ej Opatrzności.

Ę zu ję  to  , i  sam W .  W m ć Pan Dobrodzićy p rze­

kona ny je s te ś , źe praw dziw e na  ziem i szczęście, 
dc? " lylko uczynkom tow arzyszy. Nie w iele te n  
Ł' ■* . ' dęзсіа . k t o  na śm ie i! етеу 'р о іс іе Іі dobro-
c- jn u y ^ i uydż poczyna , ho bU  w idz: owocu swoi .h  
dobrodziejstw . Zawsze sobie powtarzamy z księgą 
mądrości 5 —. 22 ,, i  poznałem , iż nie masz nic lep­
szego, jako weselić się człowiekowi, z uczynków sw o­
ic h , 1 że to  jest ^z ia ł jego.* bo któż go przyw iedzie, 
aby w idział to , co po nim  będzie. ”

Racz W . W m ć Pan  D obrodzie j przyjąć moje w y­
sokie uszanow anie, z k tórem  jestem W ielm ożnego 
W m ć P ana  D obrodzieja najniższym  sługą.

Karol HrehorowicZo 
D, 22 m arca 1815 Nowogródek.

C zytam y w  gazecie peiersburskićy, Poczta Półno­
cna , z Petersburga , dnia 10 k w ie tn ia : Pełnom ocnicy 
szlachty gubernii kurlandzkiey : Fryderyk Kleisty Piotr 
v. Freylicer Frank , Radzca kollegialny v. Binensfadt, 
K am erjunker Baron y. Medem , Fryderyk v. Wetberg, 
i  Jan v. Ferkelzamb , m ianow ani zostali kaw aleram i 
orderu  ś. W łodzimierza  r4  klatesy.

Podług listów  godnych w iary  , z M oskwy p isa­
nych , znam ienity nasz h isto ryograf P . Karamzin, goń­
czy już panow anie C ara Jana Wasilewicza.

z  K aługi 'd. 20 niarca. D. 17 p .m . , pow rócili tu  
ostatnie i,o 36 ludzi wojow ników  ifałuzkiego uzbrojenia 

zSaratow a  d. 19 marca. T ćm i dniam i przecho­
dził przez m iasto nasze 5ci pćlk  kozaków uralskich, 
i z w ielką gościnnością od mieszkańców był przyym o- 
w anję na wyyściiy, z kassy miasta; ofiarow ano dla każ­
dego podoficera po 5 , a  dla każdego żołnierza po 5 
ruble.

z  PerejasławJa d. 20 jnarca. Szlachta tu tć jszego  
p o w ia tu , po zakończonych elekcjach  w  guberskim. 
mieście Półtawie, w iedząc, ze zwłoki drugićy  żony 
zeszłego oyca H rabiego Wittgensteina , z domu X ie - 
żniczki Dolhorukowny, w Perejesławiu spoczywają, prze® 
szacunek i wdzięczność dla zasług jiy  pasierzba , u -  
ch waliło w ystaw ić na grobie jey po m n ik , a co rok 
w  r ocznicę jey śm ierci odpraw iać nabożeństw o żałobne 
i do szpitalów  jałmużnę posyłać. —  T em i cząsy przeTi 
m iasto nasze przechodziły trzy  oddziały Francuzów i  
Włochów , do o jczyzny  sWey poy/rucaiącycli.

z Kiachty (gub. irkucka) D onoszą, źe dnia 4 lu ­
tego , o godzinie 2 po północy d n ło s ię tu  uczuć mo* 
(:ne trzęsienie z ie m i; k tó re ,  rów nie jak d. 5 grud. 
3814 , miało k ierunek  między północą i zachodem ; 
t  Wało w ięce j m inuty , i trzyk ro tn ie  się ponow iło, tak , 
źe kiedy jedno kończyło się uderzenie , drugie się mo­
cniejsze jeszcze zaczynało. W ielki łoskot Uszom pod­
ziemny poprzedzał cZterma m inutam i w strząśnienie , 
a kończył się z samem trzęsieniem . Odgłos tego ło­
skotu możtia naylepićy porów nać do szumu kół mły­
now ych i tu rk o tu  kół jadących po bruku pojazdów, 

W IADOM OŚCI ŻrAGRANlCŻNE.
A V s T n у a. 4

Gazeta wiedeńska , x Oesłu t i ichischer Beobachler 9 
umieściła z Wiednia pod dniem * 8 kw ie tn ia , co na­
stępuje : Jeneralny G ubernator, Fełdmaihsy.ałel H ra­
bia Belłegarde, wydał d. 5 l. tfi, w Medyolflnie nastę­
pującą odezwę 5

„ Zaled wo Europa popzęła goić rany  swoie , a ze­
b ran i na kongressia wiedeńskim M onarchow ie z rzad­
ką jednomyślnością pracow ali nad ustaleniem trw a­
łego poko iu ; aliści niespodziany wypadek wszystkie 
narody, k tó re  już Znały z doświadczenia nieograni­
czoną chę£ panow ania jednćgo »człowieka ? nfinoW^



S o i
do b ron i woła. W łochy  mogły mieć nadzie ię , że 
w tey momentalnćy odmianie rzeczy spokoynćmi zo­
staną; ale Król Neapolitański-, zrzuciwszy nakoniec 
m askę , która go w mebezpieczney chwili uratowała, 
•bez wypowiedzenia woyny, do któreyv źaduego uspra­
wiedliwiającego nie mógł mieć powodu , i w brew 
przeciw traktatom  z A ustfyą  zaw artym , którym je­
dynie tylko byt swóy polityczny był winien grozi 
nowym najazdem na piękną ziemię w łoską; a nie 
nasycony klęskami w oyny , których .jest sp raw cą , 
пзіЧііе jeszcze, pod pozorem zjednania niepodległości 
W łoch  , rozszerzyć wszędy niszczący ogień rewoluęyi, 
k tó ra  dla niego samego wprzódy utorowała drogę 
z nikczetmiości do&owego życia aż do świetności tronu.

Nie mtiiey obcy dla Włoch, }ak now y  w rzędzie 
M onarchów , odważa się on przemawiać !tym  głosem 
do Włochów , jakimby przystało ledwie na owych Л - 
lexandrą Farnese, Andrzeja B o rta , albo M agno Tri-, 
u tz io , i sam się narzuca za naczelnika narodowi wło­
skiemu , mającemu własne dynastye, rządzące nim od 
w iek ó w , -z którego łona wyszedł świetny ten 
r ó d ,  k tóry  oycowakie swe berło nad tylą trz y ­
ma ludami. 'Oii-, Król nayniźszey części Wł^och, chce, 
mamiącemi słowy naturalnych granic, uwieśdź wszyst­
kich Włochów  zwodniczym wystawieniem P a ń s tw a , 
dla któregoby nawet trudno było stolicę oznaczyć , 
iłe że natura  sam a, własnemi granicami, różnym czę­
ściom Włoch oddzielne rządy zakreśliła w skazała, 
i e  nie przestrzeń ziemi, nie liczba ludności, nie moc 
oręża , ale dobre p ra w a , zachowanie starodawnych 
szanownych zwyczajów i rząd mądry, są uszczęśliwię- 
nieib ludów, które dotąd jeszcze w Lombardyi i Tor 
skanii z uczuciami uwielbienia i wdzięczności, p rzy- ' 
pominają sobie nieśmiertelne imiona M a ryi Teressy , 
Józefa i Leopolda„

Nie przestaiąc na zwodzeniu pospólstwa przez 
wystawienie urójouey niepodległości, chce jeszcze Król 
neapolitański omamić mniey ostrożnych Włochów, u- 
dając przed n im i, że m ocarstw a, które teraz z za­
dziwiającą prędkością na lądzie i morzu odnawiają 
naygroinieysze przygotowania do woyny, i w krótkim 
czasie przez drugi akt publiczny dadzą światu nowy 
dowód ich nierozdzielney jedności na teyze zasadzie o- 
partey , potajemnie są skłonne , wspierać jego zamia­
ry ,  jak gdyby 'W łochy, zostając pod jego rządem, nie- 
podległemi «nazywać się mogły, i jak gdyby teraz 
wszystkie mocarstwa mniey niźli kiedykolwiek prze- 
konanó były, ie  z t y m , k tóry  danego przyrzeczenia 
niey do trzym uje , wspaniałości wielkich zwycięzców 
szanować nie u tn ie ,  ani ugoda, ani pokóy nastąpić 
nić może.

D obrodzieyśtw a, którenti N ajjaśniejszy Cesarz 
i  K ról F ranciszek! , całe woysko włoskie, tak, i e  ża­
den z jego poddanych składających to woysko , bez 
przystoynego opatrzenia nie został, i liczną kias- 
rę urzędników , * również udarow ał;  ojcowska 

- troskliwość z k tór^  rząd austryacki, za powrótem 
swoim do W łoch, bez oglądania się na polityczne 
mniemania i dawnieyśze postępki , do tegb' dążył, iż­
by ze wszystkich partyy jednę ty lko  utworzyć, i z nie­
mi jako z ukochanemu dziećmi postępować; a  nawet 
i tym równie oycowską okazać przychylność, którzy 
go do surowości zmusili. —  W szystkie te czyny tak 
już są znajome , i i  bez wszelkiey irmey pomoćy same 
przez się obalają t e  oszczerstwa, które w tak hucz­
nych wyrazach przez odezwy Króla neapolitańskie- 
go są rozsiewane.

Lom bardu wie! Rząd austryacki, rzetelny w swro- 
ićm postępow aniu , a nigdy chełp liw y , przyrzekł 
wam spokoyność, porządek i oycowską o p ie k ę , i 
w iernie przyrzeczenia swego dotrzyma. W spomniy- 
cie na szczęśliwe eżasy przed rokiem 1796 , na  u -  
rząd ze ni a M aryi Teressy , Józefa I I ,  Leopolda, i po­
rów najcie  ten systernat rządowy z tym , któryście 
od tamtego czasu znosić musieli , a który w sparty  
na tychże samyćh zasadach , wystawiają wam t e ­
raz za przedrn i ot waszych nadziei, i za powod do n o ­
w ych usiłowań. Zbyt w ielka ła tw ow ierność , k tó -  
rąście pokładali w obietnicach demokracyi francuz- 
kiey , iuż was raz w  nieszczęściu pogrążyła ; bądźcie 
więc ostróźnieyszym i, ile że po przestrodze, iaką 
wam doświadczenie #ało, wina wasza tćm większąby
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się s ta ła ;  dołóżcie więc wszelkiey usilności, iż ­
by z właściwą charakterow i waszemu bystrością , 
z tą  rozw agą, owocem waszęy przezorności "i z tą  mi­
łością do naszego Nayjaśnieyszego Mo: arcby , k tó ­
r a  iest godną waszego serca, działać wspólnie w k e i-  
dem zdarzeniu, dla utrzymania porządku i dla obro­
ny oyczyzny i tronu. W  M e d y o la n ie d. 5 kwie­
tn ia 1 8 i 5. Jenerał G ubernator Feldmarszałek Belle-

,gard. ”
Gazeta w iedeńsk i,  ‘OęsterreicMscher Beóhachter , 

z W iednia  pod 20 kwietnia, umieściła : „ W tey  chw i­
li właśnie przybiegł goniec ze Włoch , z główney kwa­
tery  Jenerała jazdy , Barona Frimortt, z rąpportem  
datowanym d. 12 kwietnia : ,, Nieprzyjaciel uderze­
nie swoje na szaniec pćzedmostówy pod Oechiobel- 
l o , w dniach 8 i 9 kwietnia , z dwóma mocnemi dy­
w izjam i ponowił; ale przez naszych 2 wielką dla nię- 
g.o s tratą  odparty został. Feldmarszałek L e y tn a n t  
baron  B ianchi, któremu rozkaz był dany stanąć przed 
Borgoforte, między Cavo Bentivoglio i rzeką Po i nie­
przyjaciela wszelkiemi sposobami wmespokoyności u* 
trzy m y w ać , d. 10 kwietnia na stanowisko nieprzyja­
cielskie pod Carpi) które osadzone było batalionami dy- 
wizyi Carascbsa , dwócna uderzył kol ш .  nami. W a l­
ka była uporczyw i , aż nakoniec nieprzyjaciel miasto 
w  nayśpiesznieyszey opuścił ucieczce; w pogoni za­
brano mu J2 oficerów i 5oo żołnierzy. S trata  na- 

•szi wcale jest mała.
Potem nieprzyjaciel opuścił :Reggio  i przez M o-  

dene sib cofał.
Feldmarszałek Leytnant , Baron Mohr odebrał 

•rozkaz, ruszyć z przedmostowego szańcaOcchiobello , i  
póysdź na odsiecz cytadeili F errarskitf.

Do W . X tw a Toskańskiego, d r < óo T ortony ,
wkroczyły były dwie d yw iz je  , Livron i P ignatellit 
i  aż się ku Florencji posunęły/. W ielki X iążę clo 
P izy  wyjechał, .jenerał Hrabia IV ugen f; który się 
zkorpusem pod P i f  oja  [znaydował, powzjął wiado­
mość, że 1 ueprzyjaciel na niego się obrócił w celu wy­
pędzenia go ze stanowiska, dla Neapolitańczyków bar­
dzo niepożądanego : gdyż obecność tego korpusu po ­
spieszała uzbrojenie mieszkańców g ó r , poszedł na( spo­
tkanie nieprzyjaciela, o c z e k i w a ł  n a  n i e g o  W stanow i­
sku, tak korzystnem, i na głowę pobiwszy, zagonił a i  
pod bramy Florencji.

K ap itan  Radisits z jeneralnego sztabu, z ym ią h u ­
zarami Lichłensteina i i 3 ludźmi dragonów toskań­
skich , uderzył na czoło nieprzyjacielskićy kolumny, 
i  do zupełney rozsypki przymusił. Pułkow nik i 32 
ludzi z gwardyi w niewolę się nam dostało.

W  gazecie Kor respondent a hamburskiego czytam y 
W liście z W iednia  pod d. 7 kwietnia : „ D nia 10 
t. m. wyydą ztąd ekwipaźe Cesarza austryackiego 
do Niemiec południowych , dokąd ókolo 2З t. m. i 
sam C esarz ' Jegomość wyiedzie —  Daley czytamy 
w tey że gazecie z innego listu z W iednia  pod 10 
kw ie tn ia :  „ Dawnieyszy Vice - Król w łoski, Xiążę 
Eugeniusz Bauharnois , zaręczył słowem swoiem , ie  
przez ten czas, póki niespokoyność we F rancji trvVać 
będzie , albo, gdyby nowa woyna wybuchnąć miała , 
w Bareyt m.eszkać postanow ił,  dla urnknienia. wszel- 

Zkiego podejrzenia . W yjechał on iuż do M ona­
chium ■—  Niejaki M onteron , o k tó rym  rozum ie­
j ą ,  że ma polecenia ad Bonapartigo  , mieszka tu  
z Xiłjciem Talleyrandem. I— Liczbę h a r m a t , k tó ­
re z miasta naszego albo przez nie do armii wysła- 
n o  у wynoszą iuż na 1,100. —  W  Belgradzie pow ie­
trze  znowu grassować poczyna —- W szelkie sprawy, 
właściwie do Kongressu należące, iakoto róźnć wyna­
grodzenia , u twierdzenie przymierza ijiiędży większe- 
mi m ocarstw am i, są na te raz  niey szy czas ukończone, 
i  ściągaiące się do nich obrady zamknięte ; na t r w a .  
iących zaś dotąd pkładach , zatrudniają się iedynip 
tylko konstytucyią niemiecką. —  Za przyczynę tego , 
i e  Jkurs p ap ie rów , po ogłoszonćy pożyczce 5o m ilio­
nów zł. ieszcze się bardz ie j,  iak w przódy zn iży ł,  
kładą , iż kupcy w pożyczce tey nie znajdują swego 
interessu —  Z innego listu  pcd d. 10 kw ie tn ia  za­
w ie ra  tenże K orresponden t: „  Odebrano tu  od Bo- 
■napartego d e k la ra c ją ,  w którćy on oznaymuie o po- 
wrócie swoim do F rancji i t ro n u  swego; a razem obie- 
cuie panować- podług zupełnie innych zasad , iak do-



*ąd ; z rz e c  się wszelkiego widoku zaborów i w o y n y ; 
uznać t ra k ta t  paryski, i  jedynie się tylko samem we- 
w nętrz  nem uszczęśliwieniem f r a k c j i  zatrudniać. 
Z ap e w n ia ją , iż kongress na tę  dek laracją  iadnćy  
nie da odpowiedzi. ??

G azeta berlińska donosi,  i e  Marszałek Bertier ,  
d. 6 t. m . , do W iednia  przybył.

Gazeta lwowska , donosi ze Lw ow a, pod 25 kwie­
tn ia  : „  Przez miasto nasze zaczął przechodzić kor­
pus woyska rossyyskiego , dowództwa JW . Hrabiego 
Lanierona. D. 18 bieżącego miesiąca nadciągnęła rsza, 
d. sogo aga , d. s3go Зсіа , a dnia wczorayszego 4 ta  , 
kolumna tegoż korpusu. W szystkie półki jazdy i pie­
choty, jako też artyllerya przeciągają w paradzie przez 
miasto, przed JW . H rab ią  Lanzeron i І W . Baronem H it­
lerem, C.K. Jenerałem Feldzeygmeystrem i komi|xeudan- 
te m  G alic ji  , a po jednodniowym wytchnieniu , spie­
sznym marszem w dalszą ruszają drogę.

N i e m c y
W  gazecie Kor respondenta, hamburskiego czytamy: 

Od brzegów Menu , pod 12 kwietnia. K iedy się zgro­
madzi cała siła z b ro jn a  , k tó rą  sprzymierzeni wysta­
wił ią , natenczas w ięce j miliona ludzi wynosić bę­
dzie ; między tem i zaś 200,000 kawaleryi i przeszło 
4,ooó h a r m a t ; nay większa siła , iaką kiedykolwiek od 
czasótr Xerxesa  wystawioną. — ■ F ran cu z i ,  którzy się 
w  M oguncji zna* dowali , zmuszeni byli opuścić to
miasto. __  N a poiezdzie W ellingtona  znayduie się
ta  dewiza : _ Yirtuti fortuna comes ( Cnocie tow arzy­
szy szczęście ) —  Madame Lectlcy r ,  matka Bonapar­
te go , i  X iężna Paulina Borgese przybyły do B ryn u .— ■ 
5?ooo baw arczyków , które tędy do M oguncji iśdź 
m ie l i ,  odebrali rozkaz i idą teraz do M anhejm u  —— 
Wawarya, wystawnie na te raźn ie jszą  wyprawę 3 1,000 
p ie c h o ty ; 10 pólków jazdy i i  10 harm at. —  Pod
Landau  i Saarbrucken zbierają się dw a obserwacyjne 
korpusy. Xiąźę Wrede przenosi główną kw aterę  swo- 
ję  do M anhejm u .

D. 9 kw ietn ia  K ról Jmć Bawarski do swojej po­
w rócił stolicy —  Tegoż dnia Xiąźę Eugeniusz do M ona­
chium  p rzy b y ł—— M oguncją  z pośpiechem w żywność 
opa tru ją :  Senat frankfortski do tey  tw ierdzy ofiaro­
wał 25o fas mąki i 2,opo m iar różnego zboża —— 
W  dniach 6 i 8 kwietnia załoga bawarska z Auszpur- 
ga  wyruszyła.

—  Xiąźę N a r js zk in  z orszakiem d. logo  , a pół- 
kow nik  H rabia W ra tjs ła w , Jenerał Adjutant Arcy 
Xiążęcia Karola , d. 1 igo do Frankfof^i przybyli. O - 
s tatn i do M oguncji jedzie —  Całe w ojsko  hanno-. 
w erskie na d. 25 do Antwerpii ma się zgromadzić —  
Część woysk Kasselskich do Koblentzu poszła —  Xią- 
i ę  Bliicher^d. i 3go do Kasselu p rzyby ł, a dnia na­
stępującego w dalszą wyjechał d r o g ę ---- ( z  Gaz, beri*
i Oestr. Beob. )

N i d e r l a n d y
Gazeta berlińska, donosi z Вгихеііі pod d„ 1 2 kwie­

tnia : „ W  okolicach Gandawy zbiera się oboz wier­
nych francnzkich roialistów. Wyznaczona od Króla 
feommissya czuwa nad tym , aby nikt z podejrzanych 
tam się pie wcisnął. Szczepem tego obozu jest 600 
ludzi z woyska królewskiego domu. W zmacnia się 
on codzieńnie. Dway Jenerałowie, którzy tam przy­
byli , zrazu aresztowani , lecz potyni na wolność 
wypuszczeni zostali. H rab ia  Borde - S o u lt , jeden 
z nichy a bliski krew ny Marszałka Soulta , był potćm 
na obiedzie u Króla. Xiążę /terry, ź  częścią tego 
korpusu , do Alost wyruszył , zkąd do Malines ma 
pociągnąć —  Xiąże W ellington  w Gandawie oddał 
w izytę Ludwikowi X V III , potyin długą miał rozmo­
wę z Jenerałem Ciarkę ; wczora zaś do Вгихеііі po­
wrócił —  Rząd dolnego Renu rek wirował za opłatą 
4 5 ,5oo łokci płótna, na potrzeby woyska, —  Marszałek 
M arm on t, wydał w Gandawie długą odpowiedź na o- 
dezwę Bonapartego , k tórą tak kończy; „  Jakikolwiek 
los móy będzie ; mam ja życie na wygnaniu zakoń­
czyć, albo też będę mógł służyć oyczyznie nioje^; czy 
ja powrócę na zad, czy tez z jey łona zostanę w yrzu­
cony; zawsze miłość ojczyzny mojey, będzie,jedyną 
namiętnością serca m ojego; K ról dobrze poznał te 
uczucia moje, kiedy za godło herbu m ojego, nadać 
raczyj.. P atnae totus et ubique, ( Dla o jc zy zn y  ca ły

*  Vf V
‘ у м  л  • -

i  w a d z ie . ) T e  kilka słów zawierają całą h*storyą 
życia mojego 99 —  Oficerowie i żołnierze francuzcy 
opuszczają ojczyznę i przychodzą pod chorągwie L u­
dwika X V I I I  —  Na granicach foełgickieh często już 
między obóstronnemi podjazdami małe zachodzą u -  
tarczki. N a jw ażn ie jsza  z nich była nad mostem na 
drodze z Mons do Falenciennes. Nasi zabrali kilka 
niewolników, których zaraz odesłano, ponieważ jesz­
cze kroki nieprzyjacielskie wypowiedziane nie są —— 
T e m i dniami przyszedł do Dordrecht oddział jeńców 
francuzkicli, z Rossyi powracających, 66 ludzi* Z o- 
koliczności nowo zaszłych odmian we F rancji, żoł­
nierzy tych pod strażą tam za trzym ano .93

P R u  s s- y .
Gazeta berlińska umieściła następującą odezw ę:
,, Gdym w czasie niebezpieczeństwa lud móy we­

zw ał do broni , aby walczył za wolność i niepodle­
głość oyczyżny,  wtenczas ogół młodzieży , z ubie­
ganiem się pośpieszył pod chorągwie , ąby z ocho­
czym poświęceniem się vznosić nie nawykłe trudy  i  
śmiało nawet do śmierci dąźyćy wtenczas siła ludu 
weszła odważnie w szeregi moich walecznych żołnierzy; 
a moi wodzowie, vi'raz ze mną, prowadzili na b itw y  za­
stępy, k tóre okazały się godnemi imienia ich o jców  
i dziedzicami ich sławy. T a k , my i  sprzymierze­
ni n a s i , prowadzeni od zw ycięztw a, zdobyliśmy sto­
licę nieprzyjaciela, chorągwie nasze powiewały w Pa­
ryżu  ; Napoleon zrzekł się rządów ; zwrócone zostały 
n iem ieckie j oyczyznie wolność , tronow i bezpieczeń­
stwo , a światu nadzieia trwałego pokoiu.

Zniknęła’ ta nadzieja , namowo walczyć musiemy. 
C złow ieka , który przez 10 lat mesłychanemi nie­
szczęściami obarczał ludy , zdradziecki spisek pow ró­
cił do F rancji. Przerażony lud , nie mógł się oprzeć 
iego s tronn ikom ; zrzeczenie się t r o n u , chociaż ie , 
maiąc nawet znaczną siłę w ojskow ą przy sobie , o- 
świadcźył bydź dobrowolną ofiarą dla szczęścia i po­
myślności F ra n c ji , rów nie on za nic m a ,  іак 
wszelkie inne u k ła d y ; stawa na czele wiarołomnych 
żołnierzy, chcących uwiecznić w o j n ę ; Europa nano- 
wo iest zagrożona; nie chce ona cierpieć na tronie  
F rancji cz łow ieka, k tóry ogłosił powszechne pano­
wanie, za cel zawsze wznawianych w o ie n , k tóry  
świat moralny zniszczył przez ciągłe łamanie słowa, 
a  Tak za spokojny sposób m yślenia , źadney nie mo­
że dadź rękojm i.

Nanowo więc do walki ! Francja  sama potrze* 
buie naszey pomocy, a cała Europa ie st z nam i sprzy­
mierzoną. Z  waszymi dawnymi towarzyszami zw y­
cięztwa po łączen i, wzmocnieni przez nowych tow a­
rzyszów broni , spieszcie waleczni P ru sa c y ! ze m n ą , 
z Xiążętami dołnu moiego, z wodzami, którzy was do 
zwycięztw prow adzili , do nowey, konieczńey i spra­
w iedliw ej w a lk i ! Słuszność sprawy, za k tó rą  walczy­
my zapewnia nam zwycięztyvo.

Nakazałem powszechne uzbrojenie się we wszyst­
kich państwach m o ich , w dopełnieniu urządzenia 
moiego i  dnia 5 sierpnia 1814 roku. W oysko sto­
jące ma bydź mrtrpelmone, oddziały ochotniczych, 
strzelców u tw orzone ,  milicya zwołana.

Młodzież ukształconych s tan ó w , w skończonym 
20 r o k u , ma wolny wybór albo weyśdź w m i­
lic ją  pierwszego wezwania; albo do korpusów strzel­
ców'stojącego woyska. Każdy młodzieniec , po skoń­
czonym 17 roku i przy dostatecznej sile c ia ła , może 
weyśdź do woyska podług własnego wyboru.

W ydaię wtey mierze oddzielne urządzenie wz»;lę-> 
dem tw orzenia poiedyńczych korpusów i milicyk, w ła­
ściwa władza wyda w kaźdey p row inc ji  stosowne 
obwieszczenia.

Tak  więc uzbrojeni z całą Europą , stawamy je­
szcze raz w szrankach przeciw Napoleonowi Bona-  
partemu i iego stronnikom. Jdźmy w imię Boga za spo- 
koyność świata , za porządek i moralność, za K róla 
i  O jc z y z n ę ! w Wiedniu d. 7 kw ietnia  1815.

( podpisano ) Fryderyk W ilhelm •
A N G L I A

Gazeta Courier de Londres, umieściła z Londynu  
pod d. 11 kwietnia : „  Jenerał Major G. Townsbend 
W alker mianowany został Namieśnikiem G ubernato­
rem  wyspy Grenady, na m iejscu zmarłego P. Stuart
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tona , I ttóry-d . 5 do B nm elli -p rzyby ł; i od Jen e ra ła  
Clinton, dowodzącego w ojskam i angielskiemi w oko­
licach Liczba tych woysk jest 3o,ooo ludzi —
Tegoż dnia przybył goniec Stanu z W iedn ia , k tóry 
wy i e chał ztamtąd we dwa dni po wyjeźdzje z tey 
stolicy Xcia W ellingtona  —  Lord Castlereagh miał 
wczora bardzo długą audyericy ą u Xcia Rejenta —  
X żę OrUdfts oddał wczora wizytę Xciu Rejentowi 
w Carltonhuse. —  A dm ira lic j i  wydała rozkazy, ile 
można n a jp rę d z e j ,  postawić znowu telegrafy w różnych 
kierunkach,—  Ciągle jeszcze, z wielkiem pośpiechem, 
wovsko i ammunicyą zabierają na okręty w Douvres 
i Uarwich , 16 regiment jazdy dzisia w Douvres sia- 
,<ya __ _ W sobotę przybył do Londynu goniec francuz­
ie. Wysiadł on w D la l : rozumieją , źe to jest ten 
ź&m , który przed kilką dniami z Douvres do Calais 
był odprawiony. Przywiózł on depesze Caulincoura 
dę Lorda CaśtiereaWh i do Hrabiego Lachatre. Mó*- 
wią , $ż ostatnie z tych depeszów zawierają rozkaz 
do posła , iżby dh fra n cy l pow racał; nominacyą P. 
Каупсѵаі na sprawującego mteressa ,. i  potwierdzenie 
konsiilóyv francuzkich , teraz będący ch w Brytanii W . . 
i Irlandyi. O depeszach, przysłanych do ministra 
§praw zewnętrznych , mówią , iż mają zawierać : 
p ropozycje  pokoju , któi ć, podług powszechnego ro- , 
zumienia, mają bydź podobne do uczynionych wszyst­
kim innym mocarstwom. Doniesiono o nich Xięciu 
R e jeb to w i, który tegoż dnia odprawił radę gabine­
tow ą  w biórz.e spraw zewnętrznych. —- Czytano 
w Lloyds przy bite doniesienie następujące : „ O krę t 
francuzki, СЛітпаЫе Esther, k tóry z Вогйеаих do Dun-> 
kierki idąc przez fręgatę Erydann  , dow ództwa ka­
pitaną Prescott, zabrany i do Plymouth b y ł  zaprowa­
dzony, został uwolniony i do swego wypłynął prze­
znaczenia. Confiai]ce, z Gwadalupy dó Наѵге p łynąc, 
wszedł do Swansee, w sobotę wyszedł do miejsca swe­
go przeznaczenia. ”  —: Odebrano wczora listy z A -  
meryki pod d. i 5 marca. Donoszą w n ic h , źe w o j­
ska angielskie attakowały tw ierdzę Mobile, a to przed 
odebraniem wiadomości o zawarciu pokoju , i  źe ją 
adoby.ły: obie strony wielką poniosły stratę.

W  Ł  О С H Y.
W  gazecie Courier de Londres, czytamy z R z y ­

mu pod dniem x8 m arca: „ K ardynał Consalvi dał 
me dawno wielki przykład mocy wolnych wyobra­
ż e n i  skutków postępu oświecenia. Podawał on C y ­
cu ś. plan powszećnney toierancyi wszystkich w y­
znań, i zniesienie świętey inkw izycji. Pokazuje się 
jeszcze, że prałat t e n ,  widząc nie pomyślny kieru­
nek doczesnych interessów Cyca ś . , doradzał m u ,  
zaniechać systematu poszukiwania , którego się dotąd 
trzymano , i przestać na teraźniejszych  swych po­
siadłościach. ??

H i s z p a n  i  г а
-Gazeta londyńska, Courier de Londres , donosi 

3. Baraellony pod dniem i 5 marca : „ Zawćzora m ie­
liśmy dzień okropny. Roczniki naszego miasta zapi­
szą straszliwą jego pamięć. Z ra n i  kupy podeyrżany ch 
ludzi , przebiegając ulice , okropne wydaWały krzyki. 
W n e t  §ię rozpoczęła rzeź i rabunek. D, ix  , na sku­
tek  rozkazów rządowych , familue francuzkie opuści­
ły m iasto , w celu wyniesienia się z hiszpańluey ziemi. 
Mo tło eh pospólstwa około 5o zamordował ofiar : nie 
wiadoma jeszcze liczba zrabowany eh óbmó w. K ilku- •• 
nastu xięży jest w liczbie zamordowanych. ,Kommis- 
« a r4 królewski, półko wnik".Felar.de, puginałem przebity 
został. Sam on nie u -Zedł sieci, którą zastawi!: ponie­
waż w rozruchu tym  nie można nie widzieć ukrytey 
ręki rządowey.

F  It А I* c  Y  A.
Czytam y yr gazecie w iedeńskiej Oesterreichis- 

<her Reobachter; Gazeta genueńska  ъ dnia 5 t. m . , 
k tó rą  właśnie w tey  chwili p rzez  n a d z w y c z a jn ą  
o trzym ujem y drogę , zaw ie ra  co następuje.",, Nay- 
ncrwsze u trzym arię  wiadomości z Prowuncyi d o n o ­
s z ą ,  że tam  ciągle je szc ze  biała chorągiew pow ie­
k a ;  ż« arm ii a królewska pod naczelne  m do w ó d z­
tw em  X 'ą^ęc ia  Angouleme co dzień się po w ięk sza , 

м  że jey a w i^ g a rd a  pod rozkazam i Jene ra ła  Krnoulj
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woysko Bonapartego, k tó rym  Jenera ł D ebelh  
p rzew odniczy ł, pod M ontelim art pobiła i jednę  h a r-  
m atę odebrała. X iążę  Angouleme przeniósł głów­
ną kw aterę  swoię do M ontelim art, 1 zabra ł j u z  do
30,000 ludzi. M arszałek Massetia p rzykładem  swo- 
im dodaie now ey dzielności duchowi Roialistów 
w południowych p ro w in c ja ch .  ”

W tey że gazecie czytam y : ,, Podług w iado­
mości z Turynu pod 9 t. m , przybył do tego mia­
sta Adjutant Xięcia Angoulem e, który przyw iózł tę  
w iadom ość , iż w o jska  królewskie; składające się 
z woysk liniiowych i g war>dyy narodow ych , połą­
czone pod dow ództw e/n  pom iem anego Xiążęcia, co  
dzień się pow iększają, i ze prosto idą  do Lyony* 
Całe to woysko, a szczegółniey gw ardy- naro d o w e , 
nayżywszym zapałem są ożywione. W oysko kró­
lewskie przeszło było p rz e z  Rodan  pod Pont S t. 
Esprit.

IPismo jedno z Lyonu  pod d* 5 t. m. oznaym^u- 
ie , że xvoysko kró lew skie , k tó re  się codzień po ­
większało , postępuje p rzez  Grenoble] Ѵакпсе i Le 
lu y .  P rzedpocz ty  korpusu , który się p rz e z  Wa* 
lence naprzód był p o su n ą ł , d. 4  weszły do ѴіепШѣ 
Lyon by i ogłoszony w stanie ob lężen ia ,  i czyniono 
przygotow anie  do z<itarassoxvania mostów na R o ­
danie. Podług pog łosk i, Massena d. 25 m arca  w ie­
czorem  o godzinie 4 tey rozs trze lany  został. M a r ­
szałek Gоиѵіоп St. Cyr (  który jak  wiadomo o k a ­
zał się n a jw ie rn ie jsz y m  dla Króla w O rleanie) miał 
p rzeb ran y ,  p rz e z  Lyon  do królewskiego woysk a przy* 
bydź.

W liście o trzy m an em  z  Genewy czytam y: O -  
czekuiemy co chwila wiadomości o w ejśc iu  w oysk  
królew skich dq Lyonu  i Grenoble. W Lyonie pod­
czas wysyłania tey wiadomości panowała nayokrop- 
nieysza niespokoyność. Jen e ra ł  D essaix, k tóry  tam  
d o w o d z i , nie mogąc nakłonić obyw ate l i , nazgro - 
m adzał n a jp o d le j s z e j  t łu szczy  do wy to n y  wania 
swoich p lan ó w ; widziano na ulicach tróy kolorow e 
i białe kokardy, i c ze rw o n e  czapki, Każdy czło  - 
wiek s ta ra ł  s i ę , m ajątek  swóy jak  n a j le p ie j  s c h ro ­
nić. M

Gazeta Kor respondent a hamburskiego, donosi z P a ­
ryża  pod 8 kwiptuia : ,, Jeszcze pod 25 marca w y­
dał D/apolćon następujący wyrok : A r t : 1. ) P raw a  
zgromadzeń narodowych , tyczące się familii Rurbo- 
nów, w c&łey swey rozciągłości wykonywać się mają. 
Członko wie tóy lamilii , którzy by się znajdow ali na 
ziemi państwa fram uzk iego , mają bydż przed t r y ­
bunałem stawieni i podług tych praw1 sądzeni. 2 )  Ci, 
którzy za rządów Ludwika Stanisława X aw eitgo ,№ ra- 
biego Lille  , urzędy mmisteryalne przyjęli, jaku też ci, 
którzy .do jego wojskowego i cywilnego domu, albo do 
domów xiąząt jego fimilh należeli, mają się oddalić o 
5o mil Irancuzkich ( Leu ) od dobrego miasta nasze­
go Paryża. Toż sarno ma się rozumieć o naczelni­
kach 1 oiicerach wszystkich kup zebianych na w yw ró ­
cenie rządu cesarskiego , jako teź wszystkich , którzy 
należeli do band szuańskichż o ) W  powyższym a r ­
tykule objęte osoby, jeżeliby się chciały u trzym ać, 
mają wykonać prawem przepisaną przysięgę. W  prze­
padku odmówienia tego,' mają zostawać^pdd wiedza 
policy i i w potrzebie takie przeciwko nirn użyte bę­
dą środki , jakich dobro państwa wymagać bedzie.

W yrok  pod duiem 4 t. m. , zawiera co następu­
je : ,, Wszyscy cywilni 1 wojskowi urzędnicy i a-
jenci , którzy do zbrojnego kupienia s e w departa­
mentach południowy ch należeli , mają podlegać art" g t  
92 i 9З księgi kryminalnej , jeżeliby w przeciągu , o- 
śmiu um od ogłoszenia nitiieyszegu wyroku, kup wspo­
mnianych nie opuścili. 1

Przez wyrok pod d. 6 kwietnia zalecono'ulwo- 
r  ze nie nadzw yczaynly kassy , do k tó re j  mają wpły­
wać dochody nie obięte w budżecie (które w roku  t 8 14 
i  i 8 i 5 na listę cy wilną użyte bydź miały , i połowa 
z nich przeznacza się na wspomożenie mieszkańców 
Rząd w sobotę otrzymał depesze od Lqrdą łfleLling-

/



D O D A T E K  DO G A Z E T Y  K U R

Alzacyly Lotaryngii i Szam panii, przez w oyńe z ubo- 
ió-nyc-h ; i druga połowa na wynagrodzenie w części 
lij lyełi dochodów uposażeń wojskowych.

Napoićon byłych senatorów Roedtrer i Colcheti, 
rądzcę Stanu TJiibaudeau i dwie inne osoby mianował 
kommtssnrzami do różnych depai lamentów. Jene­
ra ł porucznik Mathieu ; na rozkaz mmistra woyny ,
do Tuluzy  wysłany___ Marszałek Matdonald na własne
żądanie uwolnienie ze służby otrzymał. —  Na obrady 
zgromadzenia majow ego pola , będzie zbudowana sa­
la 20,000 ludzi obeymować mająca.- Jenerał J)e- 
caen k tóry przed Jenerałem Clauzel w Bordeaux dowo­
dził ’ do Paryża  przybył; a Marszałek .ŚW**; do £y~
mzn wyjechał. ---- W  P a r y ż u  wychodzi teraz nowy
Dzienni!: , pod tytułem Lilia , z którego wy łątki um ie­
szczone są w Journal de /’ Empire, gdzie między i mie­
rni czytam y: „  Sprzynnei zehi 15 marca drugą dekla­
r a c ją  w Wiedniu wydali, w k tó re j oświadczają, iż oni 
w ypraw ę swoję natychmiast strzymaj.;, jak tylko Bo 
naparte im będzie wydany ; wszyscy otict*rowie, k tó ­
rzy wierność królowi poprzysięgli, a te raz  do Bona- 
partego  przeszli, mają by <»ź imani i gardłem karani &ć. 
W  ogólności dzieńmk ten na stronę królewską jest 
pisany. ”

Tenże Korresponderit donosi z  Paryża  pod $ i kw ie­
tn ia  : „  Minister spraw wewnętrznych wydał list o-
kolny do wszystkich posłów, ministrów, i agentów 
francuzkich za granicą będących; listu tego brzm ie­
nie jest następujące : ,, W  całey przestrzeni państw a 
najw iększa  panuje spokoynosć. W ielka odmiana by­
ła dziełem dnia jednego. Urzędowanie , od rządu kró­
lewskiego W P .  powierzone, tistaie , ja zaś wprędce o- 
-czekuję rozkazów Cesarskich do upoważnienia nowych 
poselstw. Powinieneś W  P. niezwłocznie tróykoloro*- 
w a wziąć k o k ard ę , k tórą  również przypiąć powinni 
j wszyscy Francuzi przy W P. będący. Jeżeli w mo­
mencie opuszczenia dworu, przy którym W P . zosta­
jesz, zdarzyfsię W P . okoliczność mówienia z ministrem 
sfoetiwków. zewnętrznych, u w im i o mis z go W P. że nić 
pożądańszego dla Cesarza nie j e s t , jako utrzymanie 
pokoju ; iż zrzeka się wszystkich zamysłów wielkości 
k tó re  kiedykolwiek mógł sobie tworzyć; i że syste­
m a t jego gabinetu równie, jako i wszystkich stosun­
ków, na innych zupełnie t r  >z op>era sie zasadach.

podpisano Caulincourt Xżę Wiceńcyi.
Mówią o nom i пасу i 6 nowych marszałków, wy­

mieniają Jenerałów Bertrand , JJrouot, d? Erlon , Bel-
liard , i Gerrard-----W  Hiszpanii i  2,o0o ludzi ku / /-
reneom wysłano. —  Monitor teraz zawiera urządzenie 
królewskie , pod d. з 8 grudnia 18 i 4 , prt< z k tó re  ii a 
wszystkie dobra farńilii Bonapartego sekwe tr włożo­
n o .—  Dnia ggo, io.,ooo ludzi na wozach do Łibriu 
przybyło; ale, pis;, t\ gazety nasze , że już one n ie b y ­
ły potrzebne , gdyż w Lianie samym 9,000 gwardyi 
uzbrojonych było. —  Dnia 4go 3 regr-menta wvsr.ły 
z Paryża  przez Lille  do miejsc, na kwatery dla siebie 
przeznaczony ch. Dnia ggo odprawił Bonapartf re- 
w iią  20 regimeńtów jazdy 1 piechoty. Wovska te przy­
szły z Orleanu i od lewego brzegu Loary. Office powie i 
żołnierze po rewii go otoczyli , a on uwiadomił ich , 
Że chorągiew tró jkolorow a zatknięta jest w І1Л1 luzie 
w  Montpellier i w całey południ л wćy Francy i  ; w Per- 
pignan  nie osłuchano rozkazu Xięcia Angouleme, iż­
by to mieysce Hiszpanom było wydane, w same у M ar­
sy li i  tylko powiewa chorągiew biała. Niechcerny, mó­
wił dalćy Bonaparte, m iesznć śię do spraw innych tia- 
rodów , ale tćż nie pozwolimy, ażeby się do naszych 
mieszali , albo tak postępowano z nam i, jak z Genuą i 
^Genewą. Nie pierw іё у jak na majowym pulu oddadzą 
Się na powrót wojskom orły, & Jenećał  Dela- 
bo.rde pierwszy d n ;a 4 teraźniejszego miesiąca, zatknął 
chorągiew tró jko lo row ą w Touluzie. P. Ѵіігоііеs kofri- 
missarz króle wski aresztowany został; Jenerał Damas, 
do Hiszpanii ze mknął. Marszałek Perignan z ToUluzy 
do tegoż udał się k ra in .—  Xiążę Eslingen był хѵ'Маг­
ду l i i i .  Zdawał się do niczego nie mieszać-, równie jak i 
regimentu piechoty pod rozkazami jego będące. Xią- 
y.ę Angouleme był takoż w Touloniś. Z nim byli Jene­
ra łow ie  Efnoulj\ Monnier i Daultonne. —  Dawnieyszy 
Naczelnik Szuanów , Frótle do Jersey popłynął. ^  P„

Y- E Ri  L i t e w s k i e g o  Nra. щ

Dawid, malarz nad worny, mianowańy jest konimćndah- 
tem if?gn honorow ej.  4 regimenta szwajcarskie, któ­
re w francuzkiey były służbie, rozwiązane zostały. Żoł­
nierze mogą powracać do domu albo zaciągać "się dó 
reg im en tu ,  k tóry się nowo formować będzie__ - P o ­
wołani są wszyscy podoficerowie i żołnierce, którzy 
woysko opuścili.—  Ma się ‘uformować 6 regimentów 
tiralićrów  i 6 regimentów wolty żerów do wćy gw ar- 
dyi ćesarskiey; i2ście tych regimentów w Paryżu  formo­
wać się będzie—  Woysko półnoćhe wynosić ma 60,000 
lu d z i ,---- Woyska, k tórych BonapartS zaWćżoray r e ­
wią odbyw ał, już po większej części wyruszyły do 
rmóyśc sobie przeznaczonych.—  Gwardye nadbrzeżne 
śą przyw rócone.—  W  Ankonie wylądowanie Bónapttf- 
lego obchodzono w ystrzałami z dział, a wieczorem m ia­
sto było oświecone.—  Poczta z M arsylij regularnie 
terez przychodzi-----Gazeta Francuzka zbiia pogłoskę
0 zaszłych rozruchach w M adrycie.—  -Z Bordeaux w ie­
le obywateli em igrow ało .—  Kardynałowie Fesch i 
Манту w Rzymie się znajdują, —  Xięźna Angouleme 
do Si. Sebastian [ w B iskaii) popłynęła.

Gazeta berlińska , umieściła naśtępuiątie w iado­
mości z F rahcyi, dochodzące do dnia 12 kwietnia 
Monitor pod d. 11 zawiera, co następnie Chorągiew 
tró jko lorow a powiewa dziś podobno na całey p rze­
strzeni państwa fraricuzkiego, równie, jak w Antibes
1 M arsyli, Jak tylko urzędowe wiadomości o fćm 
n a d e jd ą , dadzą się słyszeć odgłosy dział z P aryża  ̂
tw ierdz iy i potyrzeżów , dlii obwieszczenia końca nie- 
zgód naszych.

i 4 Regiment s trzelców , k tó ry  się przy Хіесііі 
Angouleme znaydował, przypiął tró jkolorow ą kokar­
dę. Podobnież uczynił 10 regiment piechoty liniom 
\vey  1 przeszedł do Jenerała PirŁ. Jenerał Groiichy d. 
*8 był w Faleńce, a Jenerał Pire przed bramami Avi~  
gnom <

Telegraficzne doniesienia Jćńerała Grduchy z Mon~ 
ie lim art, d. ‘9 kwietnia o gcdęime “9. z r a t a  : •„ Usi­
łowanie Хіесіа Angouleme koniec swóy wzięło. G hó- 
ragiew* tró jko lorow a powiewa w całey południowej- 
Francyi. Xiąże Angouleme, ód Woyska mojego, k tó­
rego przed poczty Douzerre t rzym ają , natarczywie 
ścigany, a z tyłu przez Jenerała G illy  i gWarlye na­
rodowe z Delfin atu gro żony, kapitulował. Gdy g'ó 
"Opuściły wszystkie woyska liniowe, zostało przy miń 
tylko i , 5oo ochotników ż M arsylii i 6 dział. Pod 
bezpieczną eskortą udaje S-ę on do Celte, zkąd dó 
Hiszpanii popłynir. ”

W e  Francy i  rozszerzają teraz pogłoski, że Ń a -  
IpoUoń złoży cesarską godność , 1 każe sienie miano­
wać pierwszym K onsulem; dtoóma zaś drugimi bę­
dą C-arrtót i  Lebrun.

W yrokiem  d. 8 t. m . , przepisana została forma 
przysięgi •: rl  przysięgam posłuszeństwo dla konstytu- 
cyi państwa i wierność U csarzow i.59 \

W yrok d. 10 t. m . , przepisuje nową orgHiiizacyą 
gwardyi n arodow ćy , i szczegóły jćy przeznaczenia. 
Wszyscy Francuzi od lat 2o do 60 obow ia/in i do 
służby w gvvardyi na rod o w śy. Ź klassy od l i t  ‘20 dd 
4 o brani będą do grenadyerów i strzelców. Gwardye 
naród owe dzielą się na bataliony, każdy z nich ma 
Б kompaniy, miętlzy któremi jedna końlpatiiia g rena­
dyerów i strzelców. Każda kompahiia ma 120 lu­
dzi. Bataliony jednćy pod prefektury składają razeht 
jednę legają. Z kompaniy grenadyerskich i strzelec­
kich , mogą bydź w potrzebie uformowane óddźielne 
bataliony, po 6 kompaniy maiące , ( 3  z każdego g a ­
tunku broni ). Pólkowników legii i szefów bataliono­
wych Cesarz mianiiie.

D rugim wyrokiem oddaie pod rozrządzenie 
ministra woyńy 3o4 bataliony grehadyerów i strzei- 
tó w  gwardyi harodowćy, z 2, 3, 5, 6, 7, i io .  dywi- 
zyi woyskowćy, dla osadzenia niemi tw ierdz i mióysc 
warownych w pomienionych dywizjach. ( D yw iz je  
te rozciągaią się od Calais do Antibes wzdłuż granic. )

Trzeci wyrok nadaje prawo bydź uzbrojonym 
każdemu zapisanemu do gwardyi, a płacącemu p oda t­
ku rocznego 5o f r . , z obowiązkiem sprawienia sobie 
karabina , bagneta , ładbwtiicy j &c.
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Opiekun za Rada, z p rzy czy n y  zbliżającego si§ terminu kun- 
traktowi zaw ar tem u , z K ontrahentam i utrzymui^cemi karty  
na na etę pui cz te ry  lata , zaczynaięo od igo aprila te raź ­
niejszego * Śłggo do dnia Jgo aprila  1819 юки. Uwiada­
mia Publiczność.

N a fundamencie igo punktu tego K ontrak tu , zóetawu- 
ie się wolność przedaży kart samym tylko Kontrahentom , 
lów nićź polskich jak i wszelkich innych , jakie tylko w k tó ­
rych  prowincyaeh sę w używaniu , nie podwyższano ceny, 
a tylko stosui^c się do icji gatunku.

Podług 2go punktu , mai<2 ciż K ontrahenci u t rz y m y ­
wać ka r ty  w e .gćh  gatunkach stosownie do danych p ró b ,  
z łętóry h pierwszy gatuhek ma bydź naylepszy, drugi zło­
żony z le-pszych kart wy braku wanych a niżey od pierwsze- 
go^ gatuku i trzeci już- zuży w an y ch .  Przedawene one ma- 
Ц bydź równie w obli Stolicach . jako też w Guberniiaoh i 
Powiatach ogółem i częściami. Z  gatunku igo tuzin po ru­
bli 8* jedna zaś'talia po kopiejek- 66 i dwiełrzecie  ; 2^0 tu ­
zin po rubli 6 i kopieiek 4 0 ,  talia, po kopiejek 53 i jedna 
trzecia ; i ggo tuzin po rubli Ą, talia po kop: 33 i jedna 
t r z e c ia — w Guberniach zaś Tomskiey, Tobolskicy i Irkudz- 
kiey : igo gatunku tuzin i,eden ma bydź przedawuny po 
rubli 9. talia jedna 75 kop: ; ago tuzin po rubli 7 kop: 45 
i p ę ć . s iódm ych, talia po kop: 62 i jedna siódma i ggo tu- 
z u r p i  g rubli kop: 6g i pięć s iódm ych, talia po 47 i j e ­
dna . odo a kopi nie w ięcey; taniey od wyrażoney ceny p rze ­
de W8C nie zabrania się, prócz tylko w ostatnich sześciu mie­
siącach przed ukęczemem, ich kontraktu  , w których s§ obo­
wiązani taniey od wspomnioney ceny kart  nie przedewać, 
gdyby przez to nie bydź przeszkody następujący .n po nich 
Kontrahentom  i nie narazić ich na poniesienie s tra ty  i szko­
d y ,  a jeźłiby się okazało iż cmi s am i,  lub ich plenipotenci 
w ostatnich ty c h  sześciu miesiącach przedawali ka r ty  taniey 
od położoney ceny, tedy  będy odpowiedziainemi, z winne, 
go zaś użyszcze się sztrofu za każdy tuzin przezeń przę­
dą iy po rubli 5 a rzecz  funduszu dla sierot przeznaczo­
nego ; każdego bowiem gatunku k a r t ,  ciż. Kontrahenci po­
winni mieć w zapasie znaczny ilość, aby z niedostatku onych
wszystkie Gubernie iye doznawały n iew ygody .----Dla zabie-
żenia zaś sporom mogycym zachodzie z nie jednosta jnych  
gatunków k a r t ,  do Policyy wszystkich miast maiy bydź 
przesłane każdego gfctunku po jedney talii pod pieczęeiy 
Kady.

W  gtym punkcie postanowiono , że w każdym  miaście 
i wszelka Zwierzchność powinna , odkrywszy gdziekolwiek 
kar ty  bez znaków i  stępia przedawane Jub używane , jakie- 
go bydź g a tu n k u ,  uznawać bez wyiytku źa zabron ione , a 
z fabrykantami ich i przedawcami postępować wedle p o ­
niższego togo punktu.

ro ty  J?żeli kto z K ontrahentów , ioh P len ipoten tów , 
Jub Kommissantó», a nareszcie i z obcych , obaozy lub si§ 
dowie o przywozie lub przedaży obbych k a r t  choćby, 
te  były  z fałszywymi stęplemi , elbo odkryie fabrykę ich se 
kretr.y i nie dozwolony, ebo też  przydawanie już używ a ' 
nych , ma natychmiast o tein uwiadomić w mieście Horo* 
dniczego, a w Powiecie Ziemskiego Kommissarza lub niższy 
Ziemski Syd, którzy sy obowiązani" natychm iast nie daiyc 
czasu do ukrycia się przestępstwa, wynaleść winnyoh, wiele 
zakazanych lub fałszywych k a r t  znaydzie się, zabrać, uczy ­
nić е х а те п  z w in n eg o  w przy tom nośoi jednego K ontrahen­
ta  lub od nich umocowanego , a jeśli się okaże bydź win­
n y m  , tedy  przygotowane do rob enia k a r t  m ateryały , in 
strum enta  i ka r ty  zabrać , nad to zaś winnego ukarać pe ­
nami i i jaka iłom kart  się znaydz ie ,  nzy-kać za każdy tu ­
zin po rubli 24 z które у summy połowę przysłać do fun­
duszu przeznaczonego dla Sierot , drugy zaś oddawać dono­
sicielowi , choćby ten był z liczby samych Kontrahentów, 
Kommiesantów, od nich umocowanych i Gezeiów, a karty , 
m ateryały  i jnstrumenta po zakończeniu śledztwa oddane bydź 
powinny Kontrahentom Jub ich plenipotentom bez płatnie 
n a  ichże zyUk w nagrodę szkód i s t ra t  im poczynionych 
z przedaży fałszywych kar t  i onych fabrykacyi,

Zgodno Gubet^nski Sekretarz Pietruszewski,

5 Ostrzeżenie dla wszystkich w ogólności 
Kredytorów zeszłego Józefa Woiewody Nowo­
gródzkiego Ojc&, i Xawerego Jenerała woysk 
Polskich syna Hrabipw Niesiołowskich.

Też sanie usiłowania, które podczas nie- 
bytności w kraiu Jenerała Niesiołowskiego dą­
żyły na ząwikłanie jego fortuny, i na zgubę 
zasłużonego w Kraiu Bomu; też same usiło- 
лѵапіа skłoniły i teraz kilka Osób Wygodnemi 
zastawami przez Administracyjna opiekę opa­
trzonych, iż oni pomimo "Wprowadzoną leszcze 
w roku przeszłym tak z niemi, lako i ze wszy* 
stkiemi wógulności Kredytorami do Sądu Głów­
nego Wileńskiego, przez samego Aktora Spra­
wę, zapisali teraz na niego w Departamencie 
Grodzieńskim zmÓAvną, podstępną, i Ewokaeyi- 
Щ  kondernnatę, przy którey sarni dia siebie 
z  cudzey fortuny, zady kto wali E x d y w i z y ą  z
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warunkiem jednak; ażeby zastawy przez Ad- 
ministracyą porozdawane w żad и aposob na 
wieczne czasy tyk a nem i nie były— Niema 
potrzeby tłumaczyć, że Kom’ minata którą sa­
ma strona dla siebie i podług swoich wido­
ków zapisuie, od początku j awodawstwa nie 
była nigdy aż dotąd żadnym stanowiącym 1 
obowiązującym wyrokiem: podstępnie zas i E- 
лѵокасуіпіе zapisana, ściąga karę na tych któ­
rzy ią otrzymali'— Lecz gdy Adwokat Sądu 
Głłgo Departamentu Grodzieńskiego W. JP. 
Franciszek Pietraszewski przez Awizacyą w 
Dodatku do Gazetyl^uryera w Nrze 29. umie­
szczoną tę podstępną Kondemnutę nazywa De­
kretem Exdywizią na, Maiatek Niesiołowskich 
przeznaczającym, i zwotme Kredytorow do 
zebrania sic na dzień 1. jimii do Woroneży: 
Przeto czyni się ninieyszc Publiczne ostrzeże­
nie, dla wszystkich wogulnośei tak zeszłego 
Józefa Wojewody Nowogrodzkiego Oyca, ia- 
ko i Xawerego Generała Wóysk Pollch Sy­
na, Hrabiów Niesiołowskich Kredytorow, że­
by prezeń wyrażoną Awizacyą zwiedzionemi 
nie byli; i że Sąd Główny Wileński przez po­
stanowienie swoie na dniu 9. bieżącego Miesiąca 
Apryła zaszłe,nie tylko iżrekwirowanych przez 
Departament Grodzieński Członków do wyko­
nania tey mujemaiipy przy Kondemnacje za- 
pisaney ExdySvizyi nienazr.aczył; lecz przeciw­
nie rozpoznanie i decyzją w rzeczy przez sa­
mego Aktora Hrabiego Niesiołowskiego ze 
wszystkiemi Kredytorami do tegoż Sądu od 
roku przeszłego już wprowadzoney, za przy­
wołaniem z porządku wyniesionych Akfcoratow 
uczynić zadeklarował — Takie postanowienie 
Sądu Głównego Wileńskiego o którem Depar­
tament Hród îeński został już uwiadomiony 
dostateczną iest odpowiedzią na Awizacyą Ad- 
wokata Departamentu Grodzieńskiego W.JP. 
Pietraszewśkiego, a zatem wszyscy wogulno- 
śći Kredytorowie Niesiołowskich w JRoku ie­
szcze przeszłym pozwami przed Sąd Główny 
W ileński adcytowani, będąc o prawdziwym 
stanic rzeczy teraz uwiadomieni, zechcą mieć 
pilność w stawaniu do rozprawy przed Sądem 
Głównym Wileńskim za przywołaniem z po­
rządku Regestru ltemmibsyinego, i Aktoratow 
w nim pomieszczonych — Takowe Ostrzeże­
nie iako umocowany podpisuje

Kotwicz Ad w: S. Głł
3 Oświadczenie imieniem WW JPP Stanisława Porucznika woysk’ 

byłych Poll: , i Szymona braci Gąieckich, przeciwko W JP. Mar­
cinowi Chalewińskiemu Staroście : iż gdy tenże W JP. Chalewiń- 
ski ma zamiar wchodzie o przedaź fchedy Sultćessyyney w Debr-eh 
Czabiszkach w Pttcie Wileńskim i w innych sytuowany, h , po ze- 
szłćy Szwykowskiey z Gąseckich Skaibmkówey, na małoletniego ja­
go syna Juliiana Chalewińskiego zeszłą^ z Gąseckich wprzód Miku- 
liczową iu post Chalewińską siostrę rodzoną Oświadczających śię 
spłodzone przypadaiącey.— Oświadczający się ^linieyszym oświad­
czeniem ostrzegają każdego ; komukolwiek zaproponowane będzifc 
nabycie takowey sęhedy ; że w tey mierze jakiekolwiek opisy Staro- 
»ty Chalświńskiego, żadnego waloru mieć nie mogą pod nieletność 
aktora Juliana Chalewińskiego , tym więcey bez prawnego na tb 
przystąpienia ze strony Oświadczających się jako prawych Dziedzi­
ców i naybliiszyrhl.Lkrewnych. Nad to gdy W. Marcin Chalewiński 
Sta znaczną do siebie wziąwszy summę wnioskową i wyprawną rucho­
mość po zeszłey Zenie swojey, żądny.u dotąd Zapisem tego nie ubez­
pieczył— O co Oświadczający' się W udzielnym porządku popierać bę­
dą piocess, to tym bardzićy jako na wyraźną krzywdę syna małolet­
niego działający, nie może stanowić względem wybycia , ile Dzie­
dzictwa schedy sukcessyyney W. Szwykowskiey respective Oyca O- 
świadczaiących się , przez ktorego głowę takowa Sukressya spadła, 

xjako więc w Dobrach ryczystych Dziedzictwo dla Oświadczających 
się , a szacunek tylko czwartćy części na rzecz nieletniego Juliana 
Chalewińskiego należy — Kt.by zatym pomimo ostrzeżenie wszedł 
w nabycie, i gdyby opłacił W. Staroście Chalewińskiemu pieniądze, 
zrobi tona własną utratę i szkodę, gdyż Oświadczający się maiąe 
naybliższe prawo dbać o całość włafności nieletniego Chalewińskiego, 
jaka się iemu pó zsszłćy jego - Matce a rod-zoney siostrze Oświadcza­
jących się przynależy, nie postąpią V/ possessyą dla naby\Vcy schedy 
w Dobrach, któte diw^dżictwo iak się pbiawiłp Oświadczającym się 
należy, niemuiey bezprawnego ubezpieczenia i ewikcyi , tak na 
wziętą summę wnioskową i ruchomość wyprawną, jako też i na 
walor takowey schedy, jakaby summa z szacunku oney wypadła, ani 
W. Chalewińskiemu ani nabywcy nie wydadzą — Takowe Oświad* 
czernie podpisujemy. Stanisław Gąseeki Por: b. woysk Poll:

Szymon Gąseeki Sęizia Gt:
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